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nden. Poznański
„(hod<i codrienni» i wy- 
’ iatkiem pomedmałków 
' dni poświętnych.

przedpł- kwartalna
w miejscu 2 tak

ji pocztach krajowych 
‘ 2 t»l- 13 8Kr- 9 fen.

Wszelkie rękopisy 
. piien. Posn. przysłane 
1 nie zwracają się.

'Doniesienia 
1 Obwleszozenla

opłacają się
po 1 sgr. 3 fen. od wiersza.

Pojedyńcze egzempl. 
iprzedają się po I sgr, 6 fen. 

w Ekspedycji
przy Placu Wilhelm. Nr. 8.

Listy
do Redakcji i do Ekspe­

dycji winny być 
frankowane.
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f Poznan, 15 marc’.. Jedno z polskich pism, wycho- 
fcchodzące w Szwajcaryi, tak mniej więcćj odzywa się o ró- 
I, powadze pomiędzy sercem a rozumem, tak wielce nam po- 
'brzebnćj:

Nasz naród szczególnićj jest zdolny do dzieł zapału i na- 
-'tthnień. Poetyczny i kochający, wrażliwy i ufający, podnosi 
płatwo do bohaterstwa i do męczeństwa. Lecz gdy zapał 
i jystudzi się i następują czasy zwykłego, codziennego obowią­
zku, wykonać go nie umie i staie się małym i pospolitym na- 
irodem.

Cicha bez rozgłosu praca nie ma dla nas powabu; krząta- 
’■jie się mozolne i ciągle nuży nas szybko i ztąd gospodarstwo 
¿narodowe w najsmutniejszym jest u nas stanie, ztąd ani han- 
Mdel, ani przemysł, ani rękodzieła i oświata nie są rozwinięte, 
’imiennictwo w upadku, a stosunki społeczne i towarzyskie 
Łliwe.
i(, Dla utrzymania żywotności narodowćj, nie dosyć jest bo­
haterstwa, rycerskości i męczeństwa; nie dosyć jest czynów 
fjktóre wyobraźnia i serce obudzają, potrzeba jest jeszcze pracy, 
’’która się na zimno pod przewodnictwem rozumu wykonywa, 
e/tij pracy co pomnaża siły materyalne narodu, a z pilnością 
"mrówek gromadzi zasoby na wszystkie potrzeby życia tak ma- 
¡«leryalnego jak i duchownego.

Przyczyna zaniedbania się naszego na drodze prac mate- 
tyalną pomyślność rozwijających, leży już w naszym układzie 
duchowym, w którym rozwinięte są szczególnićj władze serca 

«1 wyobraźni. Rozum zawsze jest u nas pod panowaniem wy- 
gibraźai, nie umiemy wyemancypować s ę z pod jćj władzy, 

i więc me możemy dojść do zupełnćj równowagi i harmonii 
„potęg umysłowych. Ta równowaga jednak jest dopiero cechą 
haflojrzałości moralnćj; na jćj gruncie i pod jćj światłem robione 
‘piłowania, wieńczone są pomyślnym skutkiem; w tćj równo- 
pidze dopiero rodzi się dokładne pojęcie obowiąsku i działa­
cie nie z zapału ale z przekonania pochodzące.

0 tg równowagę starać się dzisiaj powinniśmy tak w wy­
chowaniu młodzieży naszćj jak i w wyszukiwaniu dla nićj za­
ludnienia.

Na wszystkich punktach życia i potrzeb jego, na polu prac 
lonomicznycb, literackich i wszelkich innych, od zgubi ego 
piywu bronić nam się potrzeba dziś kapitałem i inteligencyą. 

_ lusimy bronić ziemi naszćj, pieniędzy naszych, obyczajów, re- 
iiM mowy naszćj zmusimy się bronić w kościele, w więzieniu, 

»zgdzie, w gospodarstwie, w warsztacie, w sklepie, w szkole, 
7książce, w gazecie, w domu i w cnoci5 naszćj.
J Do tćj walki potrzeba nam mocnćj woli: która nie w za- 
¿-Mle serca i w kształtach wyobraźni czerpie siłę i otuchę, lecz 
Id*przekonaniach obowiązku, nie zrażającego się niepowodze- 

‘ -ffi, zawsze w kaidćj porze, w każdćm położeniu jednakowo 
nnego. Do tćj walki potrzeba nam równowagi serca i ro- 
nu, gorliwości i rozwagi; do tej walki potrzeba nam na- 

¡cyhaszczenia miłości i zastanowienia rozsądku. Idee jakie się 
radziły wśród ogólnego zapału, te idee stósować należy z siłą 
®no wykonywanego obowiązku, który wyłąeza bezczynność 
Spaczy, nie uwzględnia szarlataneryi i marzeń, ale robi 
wia»-ą i przekonaniem, że jeżeli zrobi co do niego należy, po- 
tek dla ojczyzny będzie niewątpliwy. Obowiązek nie zna 
Mci i zwątpienia, dla tego, że miarkując się możnością, 
każdćm położeniu wykonanym być może. Równowaga 
iCs i rozumu, która w nim jako w czynie znajduje wrażenie 
W nie pozwala mu łudzić się, dla tego nie zna i rozcza- 
wania.

. . Munster handlu rozesłał okólnik z dnia 4 marca 1865 tyczący 
ii ilSi u d0 Prawa znoszącego prawne postanowienia ścieśniające 
O “obc koalicyi dających i przyjmujących robotę.
,5)_

X Berlin, 14 marca. Pojutrze, w czwartek, rozpoczyna 
i Publiczne postępowanie przed sądem stanu przeciwko dru- 

^2SeUi rodaków naszych trzymanych w Hausvoigtei. Jak 
’ ?kład sędziów zmieniono. Oczekują wedle jednego

® DleEoieckicb od składu teraźniejszego rezultatu odmien- 
75'. ’ \ z^?kieniu opinii instygatorów.

\ ra jednćir, z ostatnich posiedzeń izby poselskićj zwróciło 
r"let),e uwagę wyrażenie p. ministra: „moi sędziowie.'4

11 z 2 tg dziś zamieszcza słówko uszczypliwe przeciw je-
ietn d Z,po.s^w’ który sam będąc sędzią, czuł się tćm słów- 
. utknięty; słówko to niezbyt zręczni« odwołnie si« nu 

T?^‘e że „co wolno Jowiszowi, itd.“
961, 21S izbifi nosp.1ski<$i 7.fli»zA.łv kia
95h

jóln»zl8,w ’zbie P°selsk'ćj zaczęły się rozprawy o referacie 
& r ® budżetowym. Waldeck twierdził iż Prusy nie potrze- 
®terst rmy w°jskowćj do rozszerzenia swćj potęgi, że mi- 

Porobiło wydatki nie uchwalone przez izbę, co jest 
ich ą ei? Praff izby>! że uuueksya księstw zaelbiań- 
1 Porn* S'® wykonać nie za pomocą siły wojskowćj, lecz 
™iidał°C^ dawnych pruskich urządzeń. Wagener znowu 
i uał) że rząd byłby uchybił swym obowiąskom, gdyby 
)5Wod 8Ż-a* Da uchwały izby,sj rząd ma armaty, pieniądze 
*innZeDle’ a.’zba tylko rezolucye. Virchow odparł, że izba 
jll{0 a,sta'e pilnować swego prawa, przyświecając krajowi, 

■’^li h°^ Prawa dojść można do celu. Konserwatyści 
odrzucono nez dyskusyii sześć pierwszych punktów 

.i fcyi budżetowćj komisyi.

lerć N^*n’ I4 marca- Wielki cios, jaki przez niespodzia- 
c-Najprzewielebniejszego Arcybiskupa ks. Leona Przy-

łuskiego spadł naarchidyecezye Gnieźnieńską i Poznańską, naj­
boleśniej dotknął i tutejszą diecezją, którćj był Metropolitą. 
Wiadomość ta smutna, która już dnia wczorajszego najaotkli- 
wićj zaniepokoiła serca przywiązanych owieczek do swego Me­
tropolity, dziś potwierdzona dźwiękiem żałobnym dzwonów tu- 
tejszćj katedry obfite wycisnęła łzy na tę nową cierpką, a tak 
niespodzianą niedolę, jaką Najwyższemu podobało się w chwili 
tak ważnćj dla kościoła naszego dotknąć nas biednych.

Najprzewielebniejsjy ksiądz Biskup Chełmiński głęboko 
przejęty tym nader bolesnym wypadkiem, nie mogąc dla słabo­
ści, zdrowia sam osobiście udać się do Poznania, aby Metropo­
licie swemu, którego wielce poważał, oddać ostatnią cześć i po­
szanowanie a współudziałem swoim okazać szczery żal nad sie­
roctwem kościoła Arcbidyecezalnego, zarządził za spokój du­
szy zmarłego księcia kościoła nabożeństwo żałobne w tutejszćj 
katedrze, które w dniu 17 m. b. w piątek o godzinie 9 z rana 
sam pontySkalnie odprawi. Ze względu zaś na związek metro­
politalny w jakim ś. p. zmarły Arcybiskup do tutejszćj zosta­
wał dyecezyi, rozporządził Najprzewielebnieszy Ks. Biskup 
Chełmiński, aby we wszystkich kościołach tutejszćj dyecezyi 
duchowieństwo dyecezalne przy odgłosie dzwonów, bolesny ten 
wypadek nastąpionćj śmierci czci najgodniejszego Metropolity 
wiernemu ludowi ogłosiło z ambon, aby odprawiło za pokój 
wiekuisty Jego duszy nabożeństwo żałobne, i przez trzy mie­
siące polecało Jego duszę modłom wiernych swoich owieczek. 
Tak połączeni w modłach wspólnych w tćj naszćj coraz cięższćj 
niedoli błagajmy, aby duszy ś. p. ks. Arcybiskupa Leona, naj­
ukochańszego Metropolity i Prymasa udzielił wiekuistego pokoju, 
a nam sił do mężnego zniesienia tego -ciosu, tćj nowćj boleści.

KRÓLESTWO POLSKIE.
Warszawa, 14 marca. Wieszania w kraju naszym stały

się obecnie rzeczą tak powszechną, jak było guillotynowanie 
za czasów terroryzmu rewolucyi francuskićj, w końcu zeszłego 
stulecia, z tą różuicą, że ofiary rewolucyi francuskićj przed 
śmiercią nie doznawały srogich, okrutnych katuszy zadawanych 
nieszczęśliwym męczennikom sprawy narodowćj przez posłan- 
ników postępowćj Rossyi, wprowadzającćj cywilizacyą do bar- 
barzyńskićj Polski, za pomocą knuta i szubienicy. Pcd wzglę­
dem okrucieństwa odznacza się szczególnićj znany p. Tuchołko, 
prezes komisyi śledczćj. Wiadomo jest, że Szzfarczyk w sku­
tku wyrafinowanych męczarni wpadi w obłąkanie i w tym sta­
nie został powieszony. Od tak srogiego obejścia ani wiek, ani 
płeć nie chroni.

W ostatnim czasie sąd wojenny połowy skazał na 20 lat 
ciężkich robót, czy kopalni, przestępcę politycznego nieznanego 
nam dokładnie z nazwiska (podobno W. ukrywający się pod na­
zwiskiem K. i kilku innemi). Namiestnik Berg, któremu służy 
prawo złagodzenia kar wyrokowanych przez sąd wojenny, użył 
tego przywileju w sposób odwrotny, to jest zaostrzył wyrok, za­
mieniając karę tę na karę śmierci przez powieszenie. Wyko­
nanie wyroku będzie miało miejsce w Błoniu, dokąd już udali 
się z Warszawy oprawcy z szubienicami.

U tych dniach został aresztowany po czwarty raz młody 
hr. Skarbek, syn byłego dyrektora głównego komissyi spra­
wiedliwości.

Usposobienie objawione w adresie szlachty moskiewskićj 
nie jest wyłącznie jćj tylko właściwćm; przeciwnie w obecnćj 
chwili szlachta innych gubernii, a mianowicie gubernii Pskow- 
skićj okazała skłonność do podobnych dążności, jakkolwiek nie 
śmie ich w adresie wyrazić, coby mogło spowodować surowe 
kroki ze strony rządu, jakich podobno użyto przeciw niektórym 
członkom zebrania szlachty Moskiewskićj.

Wkrótce będzie ogłoszony ukaz cesarski, dotyczący seku- 
laryzacyi dóbr duchownych, jakotćż reformy dochodów z pro­
bostw i plebanii na stałe pensye. Pensye te będą podobno roz- 
klassyfikowane na 3 kategorye stósownie do obszerności pro­
bostw po 400, 500 i 600 rubli, w zamian za dochody służące 
dotychczas proboszczom i plebanom. Pensye te zdają się co­
kolwiek za szczupłe, aby wystarczały należycie na utrzymanie 
przyzwoite odpowiednie powadze, jaką nadaje powołanie ka­
płana.

W miejsce zmarłego p. Trzetrzewińskiego będzie miano­
wany prezesem Towarzystwa kredytowego jenerał Gecewicz, 
który niegdyś po usunięciu Muchanowa zajmował przez czas nie- 
jakiś posadę dyrektora głównego komisyi spraw wewnętrznych 
Mówią o projekcie przyłączenia kommissyi likwidacyjnćj do To­
warzystwa kredytowego. Połączenie tych dwóch władz stano­
wiłoby dykasteryą mającą obszerny.i ważny bardzo zakres dzia­
łalności, a przez utworzenie nowych posad nastręczyłaby się 
może sposobność umieszczenia pewnćj liczby urzędników Pola­
ków. Byłoby to rzeczą nader pożądaną; obecnie bowiem Po­
lacy w Warszawie i wcałćm Królestwie, tak jak w W. Księstwie 
Poznańskićm nie są dopuszczeni do żadnych prawie urzędów, 
z wyjątkiem przecież dla Królestwa sądownictwa. Z komissyi* 
rządowych, mianowicie z kommissyi spraw wewnętrznych usu­
nięta została większa część urzędników Polaków, pozostali z nich 
wcale nie są zapewnieni co do dalszego utrzyman;a się na swych 
posadach, wszelkie wakujące urzędy wyłącznie oddawane są 
Rossyanom. Na kolei zaś Warszawsko - Wiedeńskićj prawie 
wszyscy Polacy zostali oddaleni, a miejsca po nich zajęli Niem­
cy. Nie dość na tćm, p. Vignolles inżynier i członek Towarzy­
stwa kolei żelaznćj Warszawsko-Terespolskićj używa tutejszych 
techników tylko za dziennćm wynagrodzeniem nie chcąc zawie­
rać z nimi stałych kontraktów, woli on raczćj sprowadzać te­
chników z Anglii i Francyi. Tak więc niemal we wszystkich

sferach Polakom na polskićj ziemi zagrodzone są środki zarob­
kowania.

Zaszczytnie znany artysta muzyczny, kompozytor p. Józef 
Nowakowski, twórca wielu ślicznych powszechnie ulubionych 
dzieł wokalnych uległ wielkiemu nieszczęściu. Został on spa­
raliżowany na prawą rękę i jest całkićm bezwładny. Koncert 
na jego korzyść, który miał mieć miejsce w Niedzielę dnia 12 
b. m. został odłożony na dzień 25 tegoż miesiąca.

ROSYA.
Petersburg, 10 marca. Dziś jenerał gubernator książę 

Suwarow zagaił mową wybory miejskie w samymże Peters­
burgu.

— No r d z podał w tych dniach korespondencyą z Peters­
burga, na którą szczególnie zwraca uwagę swoich czytelników, 
pozwalając się zatćm domyślać jćj pólurzędowego pochodzenia. 
W niej znajduje się następujący ustęp służącyj koresponden­
towi za konkluzyą:

„Rosya ma przed sobą problemat: wyjść regularnie z arbi­
tralności, aby wstąpić w legalność. Co do celu jest zgoda; 
idzie tylko o porozumienie się co do środków.“

Ustęp ten daje Czasowi pochop do uwag następujących:
Wyznanie to tak jest niespodziewane w organie rosyjskim, 

wychodzącym za granicą po francusku, iż musimy zapewnić, 
że tłómaczeme jego jest wierne. Jakto, więc „wyjście z arbi­
tralności“ jest dotąd „problematem“ w Rosyi? więc legalność 
jest dotąd ziemią obiecaną, do którćj nawet jeszcze drogi nie 
ma wytkniętćj? Jakto, więc owa postępowa Rosya, która 
starą Polskę cywilizować przedsięwzięła, zarzucając jćj wstecz- 
ność, obskurantyzm, a obiecując liberalizm i oświatę, sama 
jeszcze nie wie, jak się z arbitralności wydobyć i legalności za­
kosztować? Czemże więc są i jakie znaczenie mieć mogą re­
formy, któremi Rosya jeżeli nie przodkować, to ©lśnić się stara 
Europę, skoro obok nich istnieje ciągle arbitralność, a usu­
nięcie jćj wraz z wprowadzeniem legalności, jest dotąd proble- 
matycznćm? Skądże więc owe gniewy dzienników rosyjskich, 
gdyśmy mówili, że samowola w wykonaniu niweczy wszelkie 
reformy rosyjskie; że trudno uwierzyć w liberalizm tam, gdzie 
legalność jest fikcyą; że postęp nie zależy na tćm, aby ta lub 
owa władza rządziła arbitralnie, ale aby arbitralności nie było, 
i stan prawny istniał. Godziłoż się gniewać i zaprzeczać, aby 
potćm samemu jak najwyraźnićj to samo wypowiedzieć z po­
wodu, ?e szlachta moskiewska adres o reprezentacją do cara 
podała?....

Bo nie co innego, jak chęć potępienia tego kroku szlachty 
moskiewskićj, sprowadziła korespondenta Nor da do wypo­
wiedzenia tćj prawdy. A przecież zdaje nam się, że postępo­
wanie szlachty było całkiem odpowiednie ,,celowi na jaki jest 
zgoda.“ Jeżeli „chodzi o to, aby się porozumieć co do środ­
ków,“ to reprezentacya byłaby mogła do tego porozumienia 
się dopomódz. W każdym razie rzecz jasna, że szlachta mo­
skiewska pragnęła wyjść z arbitralności, a zwłaszcza nie chciała 
wpaść pod inną, na którą się w Rosyi zanosi. Jeżeli rząd za­
trzymał sobie, jak pisze Nor d wszelką inicyatywę, to jakże 
przyjść do owego porozumienia się? „Oczekuje on od szlachty 
nie agitacyi, ale czynności legalnćj.“ Próżne oczekiwania, 
skoro sfera legalna w Rosyi jest dopiero problematem. Samo­
wola może każde działanie poczytać za agitacyjne, i tak za­
pewne będzie, skoro podanie adresu do tronu przez ciało na 
mocy ustawy ukonstytuowane na zarzut agitacyi zasłużyło.

Jaką zaś drogą Rosya postępuje, aby wyjść z arbitralno­
ści i zaprowadzić legalność, jakie środki ku temu obmyśla, 
tego najlepićj dowodzi wykonanie ukazów tyczących się re­
formy włościańskićj w Królestwie Polskićm. Każde prawie 
postanowienie Komitetu urządzającego ogłoszone urzędownie, 
jako okólnik do komisyi spraw włościańskich, służyć może za 
dowód w tym przedmiocie. I tak, weźmy naprzykład okólnik 
eśmnasty ogłoszony 27 lutego. Tyczy on się służebności, kwe- 
styi, którą już tylokrotnie rozbieraliśmy. Czytelnicy nasi wie­
dzą, że postanowienia ukazowe co do służebności nie dadzą 
się oprzeć na kodeksie cywilnym w Królestwie obowiązującym. 
Ale mniejsza już o to: instrukcje komitetu przyznały włościa­
nom na mocy ukazu dwie kategorye służebności: te, których 
używali na postawie dowodów piśmiennych, to jest służebności 
tabelami prestacyjnemi objęte, i służebności na postawie umów 
ustnych, czyli zwyczajowe. Zdawaćby się mogło, że dwie te 
kategorye są dość obszerne i dość elastyczne, aby na nich po­
przestać można było. Okólnikiem rzeczonym przybywa trzecia 
kategorya: służebności uzupełniających pierwsze. Przy­
sługiwać one mają tym włościanom, którzy nie byli podcią­
gnięci pod przepisy ukazu r. 1846 i wpisani w tabelle presta- 
cyjne, ani nie zawierali umów, a przecież zbierali w lesie z ła­
ski właściciela to szyszki, to liście itp. Zbiórka im ta teraz 
jako prawo przyznaną zostanie, z powodu zapewne, że otrzy­
mali małe kawałki gruntów. Zresztą wyznać musimy, że okól­
nik ten napisany jest wsposób tak niejasny, że z niego zaledwie 
tyle dowiedzieć się można, iż przybyła trzecia kategorya służe­
bności , będąca uzupełnieniem dwóch pierwszych.

Cokolwiekbądź jednak, postanowienie to dość jasno oka­
zuje, że znów rozporządzono arbitralnie na czyją szkodę, a o tćm 
już nawet mówić zbyteczna. Jeżeli tak dalćj Rosya w Polsce 
i u siebie postępować będzie, a na zmianę się nie zanosi, to mo­
żna śmiało przewidywać że z arbitralności nie wyjdzie regular­
nie, ale że że gwałtowne chyba wypadki zmuszą ją do wstą­
pienia na drogę legalności, a według Norjda, nie ma jeszcze 
co.do tego porozumienia.



Petersburg, 8 marca. Wiedeński Wanderer'podaje 
następujący list z Petersburga:

„Chociaż tak bardzo zaprzeczano istnieniu nienawiści mię­
dzy Niemcami w Rosyi a Rosyanami, przecież istnieje ona, po­
mimo wszelkich usiowało Peter sb. Deutsche Ztg, aby 
stan rzeczy pod tym względem przedstawić w obec Zachodu 
w innem świetle. W każdym kierunku mamy dość często 
sposobności uważania walki, jaką ze sobą zwodzą o pierwszeń­
stwo te oba „stronnictwa“, jeźli się je tak nazwać godzi; a te­
raz jak się zdaje, schwyciło stronnictwo narodowe czyli mo­
skiewskie Niemców za najdotkliwszą stronę, usiłując przez ko­
ryfeuszów swego stronnictwa stawiać przeszkody najznaczniej­
szym przywódzcom Niemców t. j. rosyjskićj dyplomacyi skła- 
dającćj się po największćj części z „niemieckich Rosjan“, prze­
szkody które owym niemiecko-rosyjskim dyplomatom mogą 
narobić nie mało kłopotu. Wiadoma to rzecz, że w tutejszym 
wyższym świecie, na którym jako pierwszorzędne gwiazdy 
błyszczały Niemcy z prowincyi nadbałtyckich, od niedawna 
jeszcze wcale nie używano języka rosyjskiego, który pozosta­
wiano służącym, żołnierzom i kacapom Mówiono tylko po 
francusku, a nawet posunięto się do tego stopnia, że magnat 
rosyjski wstydził się pisać nazwiska swego tak, jak je po ojcu 
otrzymał. Zamiast „ordynarnego“ „w“ wpisano „ff“, ponie­
waż „brzmi delikatniej“; zamiast „barbarzyńskiego“ sz weszło 
francuskie ch i t. d. I innego rodzaju kaleczenie nazwisk nie 
należały do wypadków rzadkich; wszak sam ks. Gorczakow 
tego się dopuszczał i są dokumenta, na których podpisywał się 
z włoska jako „Gorciakoff“. Otóż przy teraźniejszćm parciu 
stronnictwa narodowego Die zaniedbują żadnej sposobności, 
aby się podpisać językiem rosyjskim; tylko po rosyjsku po­
winno się mówić w wyższych towarzystwach, a nawet tylko po 
rosyjsku napisane dokumenta mają byc carowi przedkładane. 
Car sam na to się zgadza i zezwolił na to, aby raz ustał ten 
niedorzeczny zwyczaj, według którego posłowie i jenerał-adju- 
tanci, którym jak wiadomo, służy prawo bezpośredniego ko­
respondowania z carem, przedkładali cesarzowi pisma tylko 
w francuskim języku. Również uzyskał podsekretarz stanu 
w ministerstwie spraw zagranicznych Muchanow pomimo oporu 
ks. Gorczakowa reskrypt, na mocy którego wszystkie dyplo­
matyczne noty, jeżeli nie są przeznaczone do odczytania alba 
odpisu dla obcych ministrów, odtąd powinny być pisane w ję­
zyku rosyjskim, a rosyjscy dyplomaci przy obcych dworach 
uwierzytelnieni także tylko po rosyjsku korespondować mają 
z miaisteryum spraw zagranicznych w Petersburgu. Otóż no­
wość ta sprawia nie mało kłopotu. PP. Budberg, Brunaow, 
Stackelberg, Ubrył i t. d. nie bardzo gruntownie rozumieją 
język rosyjski; a chociaż w niektórych wypadkach posługiwać 
się mogą tłómaczami, to przecież w każdym wypadku środka 
tego używać niemożna; zwłaszcza wtedy, jeżeli ci panowie 
jako posłowie mają osobiście składać carowi raport o spra­
wach, o których osoby ich otaczające nie powinuy nic wiedzieć. 
Podobnie będzie się miała rzecz z wielką liczbą jenerał-adju- 
tantów, którzy także słabo tylko władają językiem rosyjskim.

„W skutek pomyślnych rezultatów, jakie się pokazały na 
nowćm posiedzeniu etnograficznej sekcyi jeograficznego towa- 
warzystwa, wszyscy tutejsi nieurzędowi politycy zasmakowali 
w instytucyi stowarzyszenia. Wszystko więc, co żyje, chce 
się trudnić studyami etnograficznemi i tworzyć w tym celu to­
warzystwa, aby tak jak p. Łamański wystąpić z mową polity­
czną. Albowiem prezes Łamański, który w miejscu Kała- 
czewa przewodniczy rosyjskiemu towarzystwu jeograficznemu, 
przewodniczył niedawno w sekcyi etnograficznój tegoż towa­
rzystwa, na które zaproszeni byli i rzeczywiśc.e przybyli wielcy 
książęta i postępowi członkowie rady państwa. Łamański 
zwrócił w wykładzie swym uwagę towarzystwa na ważność et­
nograficznych studyów i położył nacisk na różnicę charakteru 
trzech wielkich europejskich szczepów: romańskiego, germań­
skiego i słowiańskiego. Wskazał on na rozległe rozszerzenie 
się niemieckiego szczepu, który doznawszy silnego oporu ze 
strony szczepu romańskiego, zwrócił się ku wschodowi Europy 
i postępuje germanizując od Bałtyku aż do Dunaju i dopiero inny 
opór znalazł w rosyjskich Słowianach. Ale Rosja jest punk­
tem środkowym słowiańskiego świata (!); o tćj potędze śmiało 
można powiedzieć, że tam się zaczyna, gdzie się kończą wła­
ściwe Niemcy. Na krzyk boleści, który wydają Słowianie wy­
stawieni na zgiermanizowanie, Rosja nie jest głucha; i jćj to 
jest zadanie zakreślić granice germanizmowi. , Mowa ta podo­
bała się bardzo zaciętym Moskalem, a Łamański będzie j kiś 
czas, jak to mówią, bohaterem dnia.“

GALICY A.
Lwów, 10 marca. Piszą doWanderera: Więzi nia 

lwowskiego sądu karnego zaczynają zapełniać się obecnie ska­
zanymi za przekroczenia prasowe. Osadzeni już zostali w wię­
zieniu pp. Edward Błotnicki, skazany na półtora roku, i Karól 
Stupnicki (syn). Pp. Dobrzański, Niedźwiecki i Powidaj za­
nieśli rekurs od wydanego na nich wyroku, a p. Hipolit Stup­
nicki (ojciec) osadzony zostanie w więzieniu skoro syn jego, 
skazany na trzy miesiące, zostanie wypuszczony. Redaktorem 
naczelnym gazety Przegląd, w miejscu uwięzionego Karola 
Stupnickiego, jest obecnie p. Władysław Czerwiński. Stupni­
cki założył przed sześciu laty Przegląd Powszechny,a po 
utracie takowego, G a z e t ę N a r o d o w ą. Lec? utraty kau- 
cyi, konfiskaty, dwukrotne zawieszenie wydawnictwa obu ga­
zet i inne nieszczęścia, spowodowały jego ruinę. Przed dwoma 
laty począł on znowu, przy pomocy księgarza lwowskiego J., 
wydawać Przegląd pismo niepretensyonalue, a dodatek do 
niego, Przyjaciel domowy, obejmuje powieści, wspom­
nienia historyczne, wiadomości z dziedziny gospodarstwa do­
mowego i rady lekarskie. Obecnie właściciel dóbr A. M. zło­
żył kaucyą w wysokości 3,000 złr., przez co dał możność dal­
szego wy dawania P r z e g i ą d u.

Prośba podana cesarzowi przez p. Deutsch w sprawie ży­
dów galicyjskich, wywarła tu smutne wrażenie. Żydzi lwow­
scy nie przyznają się do tćj prośby i oświadczają, że nie dali 
p. Deutsch żadnego pełnomocnictwa do podania takowćj.

Uczeń uniwersytetu Dulęba, skazany za przestępstwo po­

lityczne na dwa lata ciężkiego więzienia, miał odsiadywać tę 
karę w Ołomuńcu; obecnie atoli, na skutek prośby zaniesionćj 
przez jego ojca c. k. notaryusza, pozwolono mu odsiadywać 
karę we Lwowie; wiadomo, że podobna ulga udzielona była 
poprzednio posłowi na sejm Drowi Ziemiałkowskiemu.

FRANCY A.
* Paryż, 12 marca. Pogrzeb księcia Mornego odbędzie 

się jutro z nadzwyczajną okazałością. Wedle programu Mo­
nitora od godziny 7 z rana do odejścia pochodu żałobnego co 
godzina mają dawać po strzale armatnim, nadto jeszcze dwie 
salwy po 15 strzałów, jednę przy rozpoczęciu pochodu, drugą 
w chwili złożenia ciała do grobu. Salon w pałacu Ciała pra­
wodawczego zamieniono na kaplicę pogrzebową, w którćj 
trumnę wystawiono. Żałobne nabożeństwo odbędzie się w ko­
ściele ś. Magdaleny. Od pałacu do kościoła ustawią wojsko.

Na posiedzeniu senatu w dniu 6 marca odczytany projekt 
do adresu na mowę tronową z dnia 15 lutego ułożony przez 
komisyą, a będący jak zwykle w takich razach, parafrazą mowy 
tronowćj, brzmi:

N. Panie!
Zebrania prawodawcze, zamiast się zdawać kłopotliwemi 

dla WCMości, dają Ci przeciwnie sposobność wchodzenia 
w związek z Francyą i wykazania czujnćj inicjatywy monar­
chy, zgodności wielkich władz, tudzież wolności rozpraw i kon­
troli. Jest to dla naszych form konstytucyjnych chwila pożyte­
cznego doświadczenia.

Kiedy lud jaki widzi, że mu rząd jego daje nieprzestanuie 
porządek i bezpieczeństwo, rozwój jego zasobów i zaspokoje­
nie istotne wolności, zrozumie on wtedy, że instytucje jego są 
prawdą; i mogłeś WCMośe powiedzieć temu wdzięcznemu lu­
dowi: „Utrzymujemy wytrwale posady konstytucji.“ Będą one 
utrzymane bez szkody jak długo słuchany będzie ten potężny 
głos milionów wotujących, od których raz już wyszły 
i w potrzebie po raz drugi by wyszły nasze zasadnicze ple- 
biscyta.

WCMość, który nie chcesz bezpłodnćj sesyi, nakreśliłeś 
program takowćj na r. 1865. Cechą jego jest ciągłe pragnie­
nie WCMości, aby potęga złożona w Twe ręce za wolą narodu 
posłużyła do rozciąglejszego usamowolaienia sił indywidual­
nych. Dopomagać wolności przez władzę zamiast wolnością 
władzę osłabiać, to zwie się polityką prawdziwą, pewną i sku­
teczną. Swobody prywatne są podwalinami woiności.

Swobody polityczne są tylko ich rękojmią, a państwo 
w normalnych znajduje się warunkach, skoro te ostatnie do- 
statecznemi są dla zapewnienia pierwszych, i skoro sama wła­
dza udziela im wsparcia swojćj opieki. Uposażywszy kraj 
swobodami handlowemi, powołujesz N. Panie ciało prawoda­
wcze do obrad dla rozszerzenia swobód gminnych i departa­
mentowych. Wyborna nowość, którćj celem zdjąć z adrnini- 
stracyi centralnćj ciężar zbyt dotkliwy bez osłabienia tęgości 
jćj sprężyn i jćj potężnej jedności.

Śledztwo w przedmiotach kryminalnych, wielce już złago­
dzone, oczyszczonćm będzie w stósownej mierze z niejakich 
jeszcze zabytków surowości dających się uniknąć dla osiągnię­
cia sprawiedliwego wymiaru kary.

Więzienie za długi zawieszone przez rząd tymczasowy d. 
9 marca 1818, przywrócone wkrótce potćm ustawą z dnia 13 
grudnia na żądanie banku francuskiego i stanu kupieckiego, 
wzięte będzie pod probierz nowego rozbioru, a potrzeby kre­
dytu i względy należne wolności osobistćj, będąstarannie w tym 
przedmiocie ważone.

Stowarzyszenia handlowe będą badane ze stanowiska swo- 
bodniejszćj działalności kombinacji godziwych interesu pry­
watnego.

Nakeniec wychowanie elementarne, w którćm tyle już 
ulepszeń zostało zaprowadzonych, bądź ze względu na los na­
uczycieli, bądź ze względu na liczbę szkół i ich uczęszczalność, 
otrzyma żywszy popęd pod wpływem tćj slusznćj i liberalnćj 
idei, że w kraju głosowania powszechnego wszyscy powinni 
umieć czytać i pisać.

Moralność narodu postępować zatćm będzie na równi 
z materyalnemi postępami. Wielkie prace będą w tym roku 
dalćj prowadzone bez żądania kredytu, a rozwój ich nieusta­
jący przyczyni się do owego rozległego ruchu handlu między­
narodowego, który od r. 1851 wzrósł z 7 miliardów 614 milio­
nów, przeszło do 7 miliardów.

Trudnićj jest oznaczyć liczbami postęp moralny ludu. 
Lecz obliczywszy z jednćj strony wsparcia udzielane religii, 
szkołom i sztukom, a z drugićj dążność ustaw, popęd ludności 
przyjazny temu wszystkiemu, co podnosi byt i smak więcćj 
wyrobiony dla potrzeb intelektualnych, okaże się, że moralna 
czynność Francyi nie pozostała w tyle i że środki prawodawcze 
przez WCMość początkowane rzucą plenne ziarno na rolę już 
przysposobioną pomyślnemi pracami.

Wszelako państwo takie jak Francya nie umiałoby żyć, 
pośród powszechnćj pomyślności, bez doznawan a przypadko­
wych niekiedy niemocy. Skutkiem nieprzewidzianych prze­
mian zachodzących w cenie srebra i płodów surowych, zda­
rzały się kiopoty przemysłowe i ekonomiczne, jakich i zewnątrz 
doznawały wszystkie wielkie targi,

Ale tutaj, bardzićj niż gdzieindziej, rostropność i odwaga 
ludzi szczególnie interesowanych, umniejszyły je./Jeżeli Fran­
cja chętnie widzi rękę opiekuńczą rządu w sprawach publi­
cznych, umie jednak sama się ochraniać w trudnościach, jakie 
ją zaskoczyć mogą w jćj działalności prywatnej.

Należy zresztą nadmienić, że kryzys ta przemija, dzięki 
odważnćj postawie naszego handlu, naszych fabrykantów i ro­
botników, i że położenie nasze finansowe nie doznało ztąd 
szkody; tak iż preliminarze budżetu dadzą się urzeczywistnić 
w swojćj całości.

Widzieliśmy z zadowoleniem zarząd, enie przez WCMość 
rozbioru kwestyi banków, która zajmowała ważne miejsce 
w obradach senatu, za poprzedniego zebrania. Niezaprzeczo­
nym to będzie pożytkiem, jeżeli rzuci się światło na ten przed­
miot, który tak bezpośrednio dotyka zadania ekonomicznego

i nieregularnych chwiać s ę ceny kapitałów.

stwo.

Stan rólnictwa, ze względu na zbyt umiarkowane ® <ój 
zboża, zwrócił uwagę WCMości. Kraj będzie wdzięcznym. 
tę czujność około jednćj z najistotniejszych gałęzi bogaci 
rolniczego.

Zamieszki wywołane fanatyzmem i ciemnotą w Alg« 
były przedmiotem zajęcia; ale nie stały się przedmiotem obai «¡ni 
Tam gdzie się znajdują nasi żołnierze, znajduje się i w 

Ale zwycięstwo Francyi jest zwycięstwem umi; inn
nia i ludzkości. Za przywróceniem posłuszeństwa, me 
N. Panie innego dziś celu, nad podjęcie napowrót dzieła ¿j
mzacyi.

Przez jedność władzy WCMość dasz kolonii europejs] 
bezpieczeństwo, nie wystawiając jćj na obawy nadużyć właj 
wojskowćj. Z drugićj strony ludność arabska uezuwać ta 
silę naszą nie postradawszy nic z zamiarów przychyltŁ 
Twego rządu. Niechaj zawsze pomri, że ludzkość niej L, 
słabością, i że sprawiedliwość surowe naznacza kary
buat?- (ijct

W innym zakresie idei, niespodziewane wzburzenie m,,a ( 
lanćm zostało w stosunkach między państwem i kościoŁ-i 
Francya, posłanniczka wśród świata zasad r. 1789, nigdyŁ^ 
bywa obojętną na to, co je w wątpliwość podać zamierza, Pi 
jąłeś N. Panie to uczucie, i nakazałeś wykonać ustawę, 
w tym przedmiocie skupia w sobie prawidła niezaprzeczotayst 
dawnego i nowego prawa publicznego. ,

A pod tym względem nie uchybiono religii, która tylejjjer

nie 
lOWi 
a z'

dla większości kraju drogą, pod panowaniem bowiem wie
prawa, zawsze wykonywanego od czasów ś. Ludwika, PranL|e( 
zasłużyła sobie u samego Rzymu na nazwę Zwierciadła chrijceg0 
ściaństwa. Ustawa z dnia 8 kwietnia 1802 naznacza 
z istotnych atrybucyi najwyższej zwierzchności krajowej; ¡¿j 
jest ona czćm innćrn, jak obroną od możebnych nadużyć '¡¡0 
wnątrz i wewnątrz. ;Wyja!

Francya nie dopuści przedawnienia co do siebie, alezaij69, 
wno pragnie, aby panowała niezamącona zgoda między dsiastraj 
władzami, których jedność, uroczyście uświęcona jednym 
większych czynów Napoleona I, przechowywaną była za 4 g, 
dów WCMości świetnemi dobrodziejstwy.

Na zewnątrz zamierzyłeś N. Panie trwałem dziełem 
gresu europejskiego zagodzić trudności dzielące państwa nL0 
dzy sobą. Myśl ta szlachetna nie powiodła się. Ale tóbjno 
bawem wojna trapiąca Danią i spory, któremi Niemcy są 
szane, dowiodły, ile było mądrości w Twych przewidywać^ 
Wśród tych wypadków zachowałeś N. Panie postawę 8Bangi( 
kojną i neutralną, poprzestając na. powoływaniu się urz 
zasad.

Włochy atoli wymagały ze strony WCMości baczniej^ c 
uwagi. Tam są ciężkie powody troskliwości, a mianowicie ¡¡ton 
stępgtwa naszćj wspanialćj wojny 1859, umocnienie nowfofo
królestwa i niezawisłość papiestwa.

Konwencya 15 września powstała pod panowaniem t p
przewidzianej okoliczności i odpowiadająca spokojnym ebja«^« 
otworzyła nowe widoki pojednania. Przenosząc stolicę 
Florencyi, Włochy zamknęły namiętnościom przystęp j 
Rzymu.

tarzt

Przyjmując traktat, przystąpiły one uroczystemi obiejb;
catni do Twojćj N. Panie myśli szanowania granic papiesl 
zabezpieczenia stanu finansów rządu rzymskiego i ułatw 
rekrutacyi wojska swego. Rozpoczęły się zatćm skutecieams 
układy. Życzeniem jest Twojćm N. Panie, aby takowe szjbiprze: 
postępowały. , W'

Konwencya wykonana lojalnie i zupełnie, doprowadzijMoci 
tego celu. Dopnie go przez Ciebie N. Panie, który pragifet , 
zawsze zbliżenia się obu państw z sobą; dopnie go przez fllodzii 
chy, które pamiętać będą do czego się względem Francyijsięż 
dowiązały. Bez wątpienia przyszłość może kryć nieprawi 
dziane zajścia. Na taki przypadek WCMość zachowałeś smrav 
zupełną wolność działania, a Francya może polegać na Wioń 
mądrości. W

W roku zeszłym Meksyk był tylko polem bitwy, OI 
wszystko pogrążone było w cieniach, prócz wyższości woj* 
wćj Francyi. Dziś powstało tam cesarstwo, na którego™ 
lebce wyryte imiona Napoleona III i Karola V. Oby inW 
natchnęły je cnotami potrzebaemi do wzmocnienia [»lowe 
i pozwoliły mu zapomnieć namiętności, które je rozuirod?
rają,

Kilka ważnych kwestyi przetrwało czas wojen ^0D?u'j?15 
Spodziewajmy się, że oświecony i wytr ały książę, któ JSea 
Meksyk postawił na swojćm czele, będzie je umiał Przft , 
energiczaemi i śpiesznemi postanowieniami, i że Francj® Ji, 
wie się za świadectwem swoich żołnierzy wracających “ I 
czyzny, że panuje on ludowi znajdującemu odtąd schron M 
pod chorągwią porządku. , j

Zresztą, głos powszechny wie teraz, że jeżeli rząM 
N. Panie wytrwał z taką dzielnością w trudnćm przedisię j 
ciu swojćm, to nie na to, aby rozbudzać przeciwieństw ( 
i zakładać odległe kolonie, lecz aby zbliżyć ku sobie dwa 8 
wymianą pokojową i dobroczynną cywilizacyi. r,

N. Panie, wyrzekłeś wielkie słowo, które tętniło 
cyi i świecie: Świątynia wojny zamkniętą będzie, Iwy 
być przeto odtąd polityką przyszłości. Zarazem PrV?fljLjj 
wym wojskom jedea z najwspanialszych tryumfów, ja»1/ 
mięć przechowują dzieje. , ¡1

Żołnierze cywilizacyi, prawa ludów i prawowitycu 
sów kraju, zasłużyli sobie ci waleczni na to chwalebne s 
ctwo swojego najwyższego wodza, przelewając krew wc , 
częściach świata. J

A teraz zespólmy się, aby pracować razem nad 
niem tego trwałego pokoju. Pokój kryje w swoje 
nieprzebrane bogactwa, rząd cesarski wydobędzie je-

Francya posiada w swoim geniuszu niezmiere si y, 
w dziesięćkroć pomnożą jćj mieaie; odda je ona»» 
szlachetnćj sprawy, którćj jest wyobrazicielką. Iy « 
bem ujrzymy zacieranie się stronnictw, a wzrost i po 
narodu. . .

Francya wzbogacona pod względem instytucyi, g, 
handlu i sztuk, zacieśni węzły łączące ją z dynastyą, ,

nor

kiei

.u»
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e ci irójn N. Panie będzie wiedział, jak się to rządzi polityką zgody 
iu i miłością monarchy dla swojego ludu.

gaci

włai

ANGLIA.
Londyn, 7 marca. Na wczorajszym posiedzeniu izby 

janych, izba lordów bowiem znów zaledwo kwadrans obra- 
tak, że nie ma przyczyny podawać sprawozdań z jój 

¿nności, odpowiada attorney generał na interpelacyą 
Stanie y a w sprawie niemiłego wypadku zaszłego w urzę- 

ie sprawowania patentów. Sekretarz bowiem urzędu tego 
¡¡¿pdmunds ustępując swą posadę synowi lorda kanclerza, 

iejsl(jiezupemym porządku pozostawił kasę i nie mógł się wyra- 
’ sać z sumki 9 tysięcy funt. szt. Attorney generał eświad- 

zatćm, że rząd nie uważa za stosowne rozmazywać sprawy 
na drodze kryminalnej, i spodziewa się dójść do końca 
pomocą sądów cywilnych. Mr. Bentinck przemawia 

i pomnażających się wypadkach na drogach żela- 
iiiyeh, żądając, aby odtąd podawano szczegółowe sprawozda­

ny^ o tego rodzaju wypadkach i zażądzano po każdym surowe 
cioItLdztwo, jako tćż, aby parlament przyznał izbie handlowćj 
'ijilib ministerstwu prawo wydawania raz po raz stóśownych roz- 
3. Ptjporządzeó, celem uregulowani i ruchu na drogach żelaznych, 

kt«[tire to rozporządzenia miałyby moc obowiązująca dla towa- 
Mikystw i służby na kolejach. Po kilku przemowach za i prze- 

'[id powyższemu wnioskowi, oświadcza minister handlu Mil- 
dejjjar Gibson, że wniosek jest nie praktyczny, gdyż w spra­
li ¿e dróg żelaznych mianowaną jest, osobna komisya, która 
Miadecyduje, czy potrzebną jest zmiana prawa, zabespieczają- 
cMcego podróżnych od wypadków możliwych, izba zaś handlowa 
j^ligdyby nie nie chiala brać na siebie podobnej odpowiedzial- 

liWci. Wniosek upada bez głowania. Następuje dyskusya 
;yćkomitecie nad etatem marynarki. Lord ClarencePaget 

cyfry postawione przez rząd, jako to 10,392,324 fszt.
.69,570 majtków, czyli 316,427 fszt, i 2200 majtków, 500 

iwkigtrażników ua wybrzeżach i 1000 żołnierzy marynarki mniśj 
iMjak w roku zeszłym. Również zmniejsza się liczba okrętów 
zaIło6, natomiast zwiększa się liczba pancernych okrętów o 4.

flota pancerna składa się z 30-okrętów, częścią gotowych,
11 Mczgścią w budowie, które w r. b. będą wykończone. Prócz 
ianjtego zamierza rząd zbudować okręt wieżowy systemu Colesa.

ijWnosi wreszcie o przyzwolenie na utrzymywanie 69,750 maj- 
1 Wtków, włącznie 17,000 żołnierzy marynarki. Sir J. P ak i n g- 
anijiton oświadcza, iż s nie; okojem powziął pogłoski, jakoby flota 
'i; ^angielska, mimo ogromnych nakładów, nie była zdolną w razie 
Si?'potrzeby wyruszyć w pole; że okręta pancerne „Defence“

!i„Resistence“: mocno są uszkodzone i nie zdatne do walki, za 
.iw ciężka wina spada na admiralicją. Sir John Elphin- 

c’e,itone także surowo krytykuje admiralicją, mianowicie co do 
Windowy nowych okrętów. Mr. Seely również czyni gorzkie

»rzuty, iż rachunki na budowę i naprawę okrętów niedbale 
hi prowadzone. Na wniosek sir M. Po te odrzucają dalsze

Wyświecenia.
icg

** Londyn, 11 marca. Uważają tu śmierć ks. Mornego za
¡¡os dotkliwy zadany cesarstwa. Dzienniki wyrażają się o zmar- 

z pobłażaniem, ale bez głębokiego poważania, Daily 
ews mówią: Drugie cesarstwo zbliża się do tego terminu
Órego jeszcze żadna dynastya czy cesarska czy królewska, 

itwłttma z siebie powstała, zrestaurowana czy okulizowana, nie 
zjliprzeżyła, odkąd zbrodnie terrorystów i niedołęstwo dyrekto­

rki dały możność rządów pierwszego Napoleona.,. Strata 
a.dziiMocquarda była ciężkim ciosem dla cesarza, strata Mornego 
ignfctjeszcze cięższym.... Ręka Mornego była żelazna, choć 
zwidziana w rękawicę aksamitną najdelikatniejszą. Obawiamy 
icyHsię że potomność nie tak łatwo da się przekonać, że nie był 
prmisfcówcem, ale sobie przypomni że można słusznie łamać 
ś sprawa, skoro spółeczność śpieszy do zguby, i że kiedyś znale- 
Twjziono grób Katyliny uwieńczony kwiatami. Jeżeli Katyliny 

szczęście, niechajże to będzie przynajmniej po ich śmierci, 
sposób inne przemawiają dzienniki.

Telegramy z Bombaju i Kalkutty nadchodzą regularnie, 
dają się jeszcze nieco na drodze z Bassory do Carogrodu. 

Dnia 9 marca w pałacu S. James ks. Walii w imieniu kró- 
j przyjmował ciało dyplomatyczne: jest to pierwsze tego 

ozflirodzaju wystąpienie księcia. Posłowie austryseki i holender- 
byli nieobecni, pierwszy z powodu choroby, drugi z powodu 

io*. śmierci Anny Pawłównój. Ks. Artur Angielski przybył do
ttói Neapolu.
rz& . Duruy, znakomity minister francuski podał się do dymi- 
cya syi, ale Cesarz nieprzyjął.
1 “?! Cesarz Napoleon miał oświadczyć że wyprowadzenie wojsk 
oiiM Meksyku w obecnym czasie uważa za niemeżebne gdyż ho-

Francyi zaangażowany.
¡d j Kapitan John Ericson z Nowego Jorku darował szwedz- 

rządowi 2 harmaty wartujące po 7000 dollar. każda, 
wo Ąml szwedzki na namiatke tego rozkazał nazwać nowy Moni-

imieniem dawcy. “
J R?ąd duński zawarł nową pożyczkę w Londynie z domu

Straż ogniowa.
.Nasz członek honorowy, Najprze- 
'elebniejsgy Arcypasterz Dr. Leon 

rrzJłuski, umarł dnia 12 hm.
Do udziału w uroczystym pocho- 

2,e przy przeniesieniu zwłok ś. p. 
arcypasterza na miejsce spoczynku, 
jtRra,szamy wszystkich członków obu-

• oddziałów Towarzystwa straży 
gniowej na czwartek, dnia 16 bm. 

1)0 P°iudniu o godz. 3’/, punktualnie. 
_Miej'sce zgromadzenia się jest na 
j^ałych Garbarach u Dyrektora To­
warzystwa. (1229)

liyrelicya.

Poznaniu otworzony w drodze akordu pra 
womocnie potwierdzonego ukończono. 

Poznań, 6 marca 1865. (1223)
Królewski S%d powiatowy,

wydział dla spraw cywilnych.

a,i^urs kupiecki nad majątkiem kupca 
erzawcy browaru Hermana Kreh w

Dnia dzisiejszego rano zakończył 
i swoje życie doczesne śp. ks. Bent- 
I kowskl, emeryt przy kaplicy Pana 

Jezusa. Eksportacya ciała do kapli­
cy odbędzie się w piątek, o godz. 5, 
nabożeństwo zaś za duszę zmarłego 
dnia następnego o godzinie 8. (1241)

Kolegium kościelne.

Wakuje mięjsce praktykanta gospodar 
ozego w Targowisku od 1 kwietnia 
rb. Bliższą wiadomość udzieli (1174)

Zarząd Gospodarczy.

Rafaela itp. w ilości 728,000 fun. ster, na pokrycie deficytu 
z 1864 r.

Izba włoska deputowanych zajmuje się kwestyą zniesienia 
kar? śmierci.

Ostatnie wiadomości.
Belin, 15 marca. Dziś]w izbie poselkiej toczyły się

dalej rozprawy nad ogólnym raportem budżetowym. Mini­
ster skarbu był obecnym. Mitschke Kollande zalecał kom­
promis celem zgody. Komisarz rządowy Móile starał się do­
wieść liczbami, że kraj niejest przeciążany podatkami. 
Benda bronił raportu komisyi, dodając, że partya starych 
liberałów niemoże w kwestyi budżetowej wojskowej rządu 
wspierać. Hoverbeck powiada, potrzeba zgodzić z koroną, 
ale nie z ministrami. Dziś skończyły się rozprawy ¡ogólne.

Wiadomości miejscowe i potoczne,
Peznań, 15 marca. Ustanowiono następujący porządek po­

grzebu ś. p. Najprzewielebniejszego Leona dra Przyłuskiego, 
arcybiskupa gnieźnieńskiego i poznańskiego itd., itd.

§ 1. Dnia 16 marca 1865 r. o godzinie 4 po południu obsadzą, 
urzędnicy policyjni podwórze pałacu arcybiskupiego ze strony nowego 
dziedzińca i odtąd do niego wnijście żadnej prywatnej osobie dozwo­
lone nie będzie,

§ 2. W tym samym co wyżśj czasie przeznaczone do tego celu 
cechy i bractwa uszykują się w kościele i obsadzą miejsce przez mi­
strza ceremonii im się wskazać mające, przeznaczone do pomieszcze­
nia w nim familii zmarłego, król, władz wojskowych i cywilnych, jako- 
też miejskich i obywateli.

§ 3. O godzinie czwartej zostaną drzwi poboczne kościoła me­
tropolitalnego otworzone dla publiczności.

§ 4. Tegoż dnia o godzinie kwadrans na piątą przybędą wła­
dze miejscowe i obywatele do pałacu arcybiskupiego i udadzą się do 
pokoi za wielką salą znajdujących się. Wszystko zaś miejscowe i za­
miejscowe duchowieństwo zacznie o wpół do piątej śpiewać żałobne 
nieszpory w wielkiej sali.

§ 5. Po ukończonych nieszporach rozdane zostaną świece, po 
czem zaraz duchowieństwo uda się na nowy dziedziniec i gdy uszy­
kuje się w porządek procesyonalny zniesione będą na dół zwłoki zmar­
łego za któremi familia, władze i obywatele postępować będą

§ 6. Przy trumnie p )d baldachimem nieśionój, pójdą prałaci 
i kanonicy obudwócb kapituł metropolitalnych. Bezpośrednio przed 
trumną niesione będą insignia i dekoracye zmarłego arcypasterza.

§ 7. Rozpoczęcie procesy! żałobnej ogłoszą dzwony kościoła 
metropolitalnego, z któremi się inne wszystkich miejscowych kościo­
łów połączą. Duchowieństwo podług zwyczaju śpiewać będzie w cza­
sie eksportacyi wiersze z psalmu 50.

§ 8. Za przybyciem do kościoła duchowieństwo zajmie pre- 
zbyteryum, familie zaś, władze i obywatele pozostaną przed kata­
falkiem.

§ 9. Skoro zwłoki na katafalku złożone zostaną, odśpiewa du­
chowieństwo przepisane rytuałem pienia. >

§ 10. Nazajutrz tj. dnia 17 marca rb. o godzinie wpół do dzie­
wiątej, przybędą cechy i bractwa do kościoła metropolitalnego i ufor­
mują od głównych drzwi kościelnych aż do prezbyteryum szpaler, 
przez który samój tylko familii, władzom, obywatelom i duchowieństwu 
wchodzić będzie wolno. Dla publiczności zaś otwarte będą od samego i 
poranku poboczne drzwi kościoła.

§ 11. Następnie o godzinie 10 śpiewać będzie duchowieństwo 
Officium defunctorum.

§ 12. Około wpół dó jedenastej zbiorą się władze i obywatele 
w kościele metropolitalnym i zajmą też same miejsca co w dniu po­
przedzającym.

§ 13. Uroczysta msza rozpocznie się około godziny 11, w cza­
sie której Reąuiem odegra muzyka. Po mszy ś. nastąpi mowa żało­
bna i pożegnanie zwłok arcypasterza, po czem nastąpi uroczyste Ca- 
strum Doloris według rytuału biskupiego.

§ 14. Po odśpiewaniu ostatniej modlitwy przez celebrującego 
biskupa, zwłoki do kaplicy Najświętszej Panny procesyonalnie odpro­
wadzone, w grobach arcybiskupich złożone zostaną.

§ 15. Chwilę spuszczenia najdroższych zwłok do grobowca, 
ogłoszą dzwony kościoła metropolitalnego i inne wszystkich kościołów 
miejscowych.

§ 15. Po ukończonem nabożeństwie zostanie ubóstwu rozdaną 
jałmużna na starym dziedzińcu pałacu arcybiskupiego.

— Wedle katalogu dyecezyi tarnowskiej na r. 1865 dyecezya 
rzeczona liczy: parafii 294, kapliic miejscowych 13, kościołów filial­
nych 57, zakonnych 10, kolegium Towarzystwa Jezusowego 1, kaplic 
prywatnych 124; cgółem 499 przybytków bożych. Dalej kapłanów tak 
świeckich jak i zakonnych 578, kleryków, seminarzystów, laików i bra­
ciszków 109; zakonnic reguły Ś Benedykta, ś. Klary ogółem 60. Ka­
tolików w dyecezyi jest 976,559, greko-katolików 230, ewanielików 
6381, izraelitów 47,046; ogółem 1,030,216 dusz; nie wchodzi w tę li­
czbę ilość greko-unitów zamieszkałych w cyrkule sączewskim, którzy 
należą do właściwego konsystorza przemyślskiego.

Szematyzm szkół narodowych w Tarnowskiem ogłoszony dru­
kiem na rb. wskazuje, że w obwodzie tarnowskim jest: 1 szkoła głó­
wna, 1 panieńska trywialna, 74 trywialnych, 8 parafialnych, 13 filial­
nych, 2 konwikta panieńskie. W obwojzie sączewskim: 3 szkoły głó- 

- wne, 1 panieńska główna, 2 panieńskie trywialne, 31 trywialnych, 40 
parafialnych, 12 filialnych. W obwodzie krakowskim (niegdyś bocheń­
skim): 2 szkoły główne, 1 panieńska główna, 2 takież trywialne, 33 

i trywialnych, 15 parafialnych, 8 filialnych, 3 konwikta panieńskie. 
W obwodzie wadowickim: 5 szkól głównych, 3 trywialne panieńskie, 
1 niemieckoizraelicka trywialna, 70 trywialnych, 21 parafialnych, 15 
filialnych. Ogółem 11 głównych, 2 panieńskie główne, 8 panieńskich 
trywialnych, 209 trywialnych, 84 parafialnych, 48 filialnych, 5 konwi­
któw panieńskich.

Przy rozpoczętem dziś ciągnieniu 3 klasy 131 król, loteryi kia 
sycznśj padła

główna wygrana 15,000 tal. na nr. 22,136.

Praktyczny gorzeiany i piwowar, Po­
lak, zaopatrzony w dobre świadectwa, szu­
ka pomieszczenia od św. Jana. Bliższa 
wiadomość A. M. » 100 poste restante 

(1181)P lesze w.

Sprzedaż konieczna,
Król. Sąd powiatowy, w Śremie. 

Wydział pierwszy.
Dnia 31 stycznia 1865.

"Wieś szlachecka Krossno, mająca obję­
tości 5002 mórg 68 [] prętów, włącznie z 
3015 mórg 59 [] prętów boru, otaksowana 
z horami których wartość 113.468 tal. 10 
sgr. 9 fen., oszacowana na 141,328 tal. 8 
sgr. 5 fen. wedle taksy mogącej być przej­
rzanej wraz z wykazem hypoteczuym i wa­
runkami w registraturze ma być dnia 
28 września 1865 przed poi. o god. 10 
w miejscu zwykłem posiedzeń sądowych 
sprzedaną. (694)

Wierzyciele, którzy dla pretensyi realnej

2 wygrane po 5000 tal. na nra 23,013 i 92,979.
3 wygrane po 1000 tal. na nra 3483 94,620 i 94,624.
4 wygrane po 300 tal. na nra 9087 37,183 61,598 i 66,971 i
12 wygranych po 100 tal. na nra 16,012 17,652 25,693 35,388 

51,888 59,224 63,211 66,933 71,557 73,576 87,556 i 90,767.
Berlin, 14 marca 1865.

Król, jenerałna dyrekcya loterya.

Przybyli do Poznania dnia 15 maroa.
BAZAR. Właśc. dóbr hr. Dąbski z Kołaczkowa, Kwaśniewski z So- 

biesiernia, Kowalski z Trzeinna, Mittelstadt z Śilca.
HOTEL DO NORD. Wł. dóbr Mittelstadt z Kunowa, awant. Beisert 

z Bolesławie.
HOTEL PARYSKI. Wł. dóbr Kośmowski z Kostrzyna, Lichtwald 

z BedDar, rządzca Mrowiński z Gościezyna.

Wiadomości handlowe.
Stowarzyszenie knpieokie w Poznaniu dnia 15 marca.
Żyto: trzyma się, wypow. 25 węcpli, na marz, marz.-kw. 

i na odstawę wiosenną 30%, kwiee.-mftj 30%, maj-czerw. 3l’/„ cz.- 
lipiec 32’/12 lip-sierp. ”322%, tal. (w jednym przypadku) płac Oko­
wita: bez zmiany, na marz. 12%, kw, 12’/12, maj 12%, czer. 13%, 
lip. 13%, sierp. 13% tal. plac.

Berlin, 14 marca. Pszenica: 100 funt, w miejscu 44 58 tal. 
płac, wedle jakości. Żyto: 82—83 funt, w miejscu 36-’/,. na 
odstawę wiosenną 35—34'/s, maj-czerw. 35%—%, czerw.-lip. 3(i3/,— 
%—% pł., lipiec-sierp. 37" 2 żąd., sierp.-wrzes. 33, wrzes.-paźdz. 38% 
tal, płac. Jęczmień: 1750 funt. 27—33 tal. płac. Owies: 1200 
funt w miejscu 21—24 płac., na marz, i marzec-kw. 21% żąd., maj- 
czerw. 25%, czer.-lipiec 23% pł, lipiec-sierp. 23% tal. nom. Groch: 
2250 funt, do gotowania 43—50 tal. pł. Olej rzepiowy: 100 funt, 
bez beczki w miejscu 12%, na marz, i marz.-kw. 12% żąd, kwieć.- 
maj 12%, płac, maj-czerw. 12% żąd, wrzes.-paźdz. ll5/0—’%, tał. 
płac. Olej lniany: w miejscu 12% tal. płac. Okowita: 8000% 
Trall. w miejscu' bez beczki 13%,—%, na marzec i marzec-kwiee.

1/„ czerw.-lip. 14% 
14% "

maj-czerw. 13’%,— 
4 Vl2, sierp.-wrzes.

136,2, kwiec.-maj 13’/,2- 
—%, lipiec-sierp. 14’3,24— 
paźdz. 15—-14”/12 tal. płac.

Wrocław, 14 marca Na targu: piękna 
sgr.

%,
%,, wrzes -

Pszenica biała stara 
nowa

„ żółta
» » nowa
„ porosła

Żyto nowe 
Jęczmień stary 
Owies
Groch

70—73
63- 66
64— 68 
58-60

42 -43 
34—36 
27-28 
60—62

śred.
sgr.
68
60
60
66
50
41
33
26
58

pośled.
sgr. 

60—63 
56 54

53- 54 
45-48
— 40
— 32
— 25
54— 56

via>6«

Rzep: 222—212—196 sgr. za 150 funt, brutto.
Rzepak zimowy: 210—202—186 sgr. za 150 funt, brutto, 
Rzep lat owy: 184—176—156 sgr. za 150 fant, brutto.
Na giełdzie: żyto: wyżej, na marz, i marz.-kw. 33 żąd, 

kwiec.-maj 33%, maj-czerw. 34 płac, czerw.-lip. 35, lip.-sierp. 36 tal.
Jęczmień: na marz.Pszenica: na marz. 45% tal.

31% tal. żąd. O wisa: na marz. 34% żąd, kwiec.-maj 34’/, tal. żąd. 
Rzep: na marz 102’/, tal. żąd. Olej rzep.: mało zmiany, wypow. 
50 cent, w miejscu 12 żąd, na marz. 11’%, płac, marz.-kwiec. 11% 
ząd, kw.-maj 12 płac, maj-czerw. 12 żąd, wrzes.-paźdz. 11% tal. pł. 
Okowita: wyżej, wypow. 10,000 kw., w miejscu 12’/,,, na, marzee 
i marz.-kwiec. 123,,, kwiecień-maj 13, maj-czerw. 13%, czer.-lip. 13%, 
lip.-sierp. 13”/„—2%„ sierp.-wrzes. 14%tal. płac. Koniczyna czer­
wona: trzyma się, poślednia 17—19, średnia 20-21, wyborowa 22 
—23'/,, najpiękniejsza 25—26 tal. płac. Koniczyna biała: bez 
znaczniejszych zmian, poślednia 13—15, średnia 16—18, wyborowa 
20—22, najpiękniejsza 23—24 tal. płac.

Szozeoin, 14 marca. Na giełdzie: Pszenica: nieco wy- 
żśj, 85 funt, żółta w miejscu 46 - 53'/,, 83—85 funt. . żółta na od­
stawę wiosenną 54’/,—54, maj-czerw. 54%—3/„ czer.-lipiec 55’/,, lip.- 
sierp. 56%, wrzes.-paźdz. 58’/, tal. płac. żyto: trzyma się, 2000 
funt, w z kol. żel. 34-’/,, na odstawę wiosenną 34%, maj-czer. 35’/, 
—35, czerw-lipiec 36, lipiec-sierp. 37 tal. pł. Olśj rzepiowy: 
słabiej, w miejscu 12 żąd., na bliską odstawę 11% płac., na marz. 
11"/12 żąd., kw.-maj 11%, wrzes.-paźdz 11% tal. płac. Okowita: 
mało zmiany, w miejscu bez beczki 13’/,, na marz. 13'/,, na odstawę 
wiosenną 13%,, maj-czerw. 13’/,, płac., czerw.-lipiec 14 żąd, lip.-sierp. 
14% tal płac. Siemię lniane: rygskie 13%, kłajpedskie 10 
tal. pł.

CENY TARGOWE
w mieście Poznaniu.

Pszenicy pięknej szefl. 16 garn.
„ średniej „ .................
„ pośled. „ ................

Żyta ciężkiego „ ................
„ lżejszego „ ................

Jęczmienia dużego „ ................
„ drobn. „ ................

Owsa „ ................
Grochu do gotow. „ ................

„ na paszę „ ................
Rzepiu zimowego „ ................
Rzepiku zimowego „ ................
Rzepiu latowego „ ................
Rzepiku latowego „ ................
Tatarki . „ ................
Perek....................„ ...................
Masła garn. . . „ ...............
Koniczyny czerw. „ ...............
Koniczyny białej ......................
Siana, cent. . . „ ........ .......
Słomy, „ . . . „ ...............
Oleju,

15 marca 1865. 
od I do 

Ing.Ifn. |t»l|»g.I fn.

2 1| 3 2 3 9
1 23 9 1 26 3
1 21 3 1 22 6
1 8 6 1 10 —
1 6 1 7 —

— — -- ; —
— — —

— 23 6 — 24 6
— — — —
— — — — —
— — — — — —
— — — — — —
— — — — —
— — — — — —
— — — — — —
_ 11 — — _ —

2 7 6 2 17 6
— — — — — —

. — — — — — —

. — — — — — —

. — — — — •’Z —

. — — — — — —

. 12 6 3 12 10 _

. 12 5 — 12| 8 9

Okowity (beczka 100 kw.) 80% Trał.
dnia 14 marca ....................
dnia 15 — .....................

nie okazującej się z księgi . hypotecznej 
zaspokojenia z ceny kupna poszukują, 
winni się z swoją pretensyą do sądu zgłosić.

Walne zebranie członków Towarzystwa
pomocy naukowej imienia Karola Mar­
cinkowskiego, powiatu bukowskiego, 
odbędzie się dnia 23 bm. o godzinie 3 
po południu wGrodisku w oberży p. 
Kutznera, na które niniejszem zaprasza 

Komitet po wiata Bukowskiego.
(1176)

Poszukuje się
młodzieńca do jednego z naj pierwszych 
wrocławskich handlów towarów mo- 
dnych, któryby miał wprawę w sprzeda­
waniu i dokładnie mówił po polsku. Płaca 
jest wysoką, znajomość języka francuskiego 
pożądaną. Oferty przyjmuje biuro anon­
sowe Jenlic i SariilsfliauseM w 
Wrooławin, pod lit. M. T. 242. (1227)

W dniu 20 marca o godzinie 12 w po­
łudnie odbędzie się w Inowrocławiu, w 
hotelu Baliinga walne zebranie koła 
Towarzyskiego, na które jaą najuprzej­
miej człunków dawniejszych, jako i nowo 
wstąpić chęć mających, zaprasza (1231)

Zarząd.________
Poszukuję do mojego handlu towarów 

korzennych, win i cygar noznia, syna po­
rządnych rodziców.

(1235) CiościcUi
w Inowrocławiu.

Wielki sklep składowy
jest przy ul. Weneckiej pod No. 5 i 6 
do wynajęcia. Szczegółów udzieli

Adolf Asch,
i (1138) ul. Zamkowa 5, opod. Rynku.



Ori
«Mod

(Une jenno personne frainçaise, désire 
trouver une place de Gouvernante pour 
de jeunes enfants, S’adresser fr. aux ini­
tiales C. B. à Pnnitz. (1218)

Od 15 marca mogą panie codziennie od 
1 do 4 po południu w łazienkach na 
Młyńskiej ulicy 21 brać rzymskie kąpiele.

(1»16)
Folwarh, 2 mile od Poznania od­

legły, obejmujący 171 mórg mag. dobrej 
ziemi i w dobrej kulturze, obok dobrych 
zupełnie budynków i kompletnego inwen 
tarza tak żywego jak i martwego, jest z 
wolnej ręki każdego czasu pod korzystne- 
mi warunkami do sprzedania. Miejsce 
wskaże eksped. tegoż Dziennika na fran­
kowane listy. (1144)

Stowarzyszenie chrzęść, pomoc­
ników handlowych.

W czwartek dn. 16 marca wieczorem 
o godzinie 8>‘j prelekoya wyższego kazno­
dziei pana Wentzcl „o narodowościach.“

Komże, birety i obojczyki,
poleca szanownemu duchowieństwu

./. Pawłowska,
(1211) w Poznaniu, ul. Wrocławska No. 6.

Nasienie rzepy olbrzymiej
z gatunku Pohla, szefel za 5 tal., mecka 
za 10 sgr., poleca (594)

Karol llcinze.
w Kłecku.

Drzewo orzechowe, spuszczane 
w styczoiu, stńsowne na oprawy i kolby- J — — “1 ............— - ,--- J - —- - J
do broni, ma Dom. Radojewo na sprzedaż.

(1102)

Sprzedaż oberży.
Oberża pod „Czarnym Orłem“ 

ma być sprzedaną, lecz bez po­
średnictwa osoby trzecićj.
(ii54) Biinzeł.

Rośliny leśne i 
ich nasiona

jakości wyborowćj, poleca po cenach

prze'

J. P' 
1 U

Księgarnia It. Relira w Pozna­
niu, ul. Wilhelmowska 21, odebrała:

Papież i Ludy.
(1220) Cena 7y2 sgr.

W księgarni .1. M. ŹupaiiMkiego 
w Poznaniu nabyć można nową powieść 
antora Dziecię Starego miasta 
i Szpiega pod tytułem

My i Oni.
Cena 1 tal. 15 sgr. (1234)
W księgarni Ł. Merzbacha w Po­

znaniu, nabyć można:
Powiastki i opowiadania majstra od

Przijaciela ludu. 5 sgr.
Gawędy warsztatowe dla rzemieślników

i robotników polskich, opowiedział 
Terminator, 2 części 7 sgr.

Podarunek dla Indu naszego, opowiada- 
i ia. powiastki, pieśni i bajki napisał 
Łukasz Mrówka. 3'/2 sgr.

Przy nadchodzącej wiośnie zwracam 
uwagę na mój
Skład gotowych męzkich ubiorów

w wielkim wyborze. Ubiory te zrobione 
podług najnowszych paryzkich i warszaw­
skich modeli, z najlepszej niederlandskiej 
materyi po najniższych cenach.

Skład ubiorów męzkich
A, Cohna,

(1225) w Rynku No. 64.
W hotelu francuskim w Dreźnie można

za opłatą 1 tal. dziennie znaleść bardzo 
przyzwoite utrzymanie jako pensyonarz na 
sposób używany w Szwajcaryi. Właściciel 
hotelu p. Rttlfttwn powiększył takowy 
o 20 numerów. W hotelu dostać można 
zrazy z kaszą i dzienniki poi 
akie. (4384)

Parasolki, entouteas, kry­
noliny, gorsety i paski poleca w 
największym doborze (1245)
nl.Nowa 5. Z. Zadek iSp. ni. Nowa 5

August Klug,
ulica Wrocławska Ao. 3,

(1224) poleca:
wyroby nowosrebrne, 
» srebra chińskiego, 
platerowane, alfeni- 

dowe i mosiężne,
jako to:

naczynia kościelne, sprzęty gospodar­
skie, świeczniki, cukierniozki, tace, 
noże, widelce i łyżki z najwyborniejszego 
nowego srebra tudzież mocno srebrzone.

I. UUBA,
nl. Wodna 2, siodlarz, ni. Wodna 2, 
poleca: angielskie siodła, trwałe szory, 
chomonta, kuferki wszelkiego gatunku i 
różnej wielkości, po cenach nader umiar­
kowanych. (1202)

100 centnarów siana ma do przedania 
Tomasz Grądzielski, gospodarz w Czmoń- 
skich Olędracb pod Śremem. (1249)

Aukcya mebli itd.
Z powodu przeniesienia się będę w czwar­

tek, d. 16 i w piątek, d. 17 marca, przed 
południem od godziny 9 i po południu 
począwszy od godziny 3, sprzedawał drogą 
icytacyi publicznej gotówką najwięcśi da 
iacemu, w pom e«zkaniu pana prezydenta 
Kleebs, ulica Wilhelmowska Nr. 10: 
meble mahoniowe, jakom: sofy 
stoły, krzesła, lustra, szafy do ubiorów 
bielizny 1 książek, stoły ogrodowe, krze­
sła 1 ławy i t. d., wyborową porcelanę 
szkło 1 naozynla koprowe, lampy, pa- 
' (ki, firanki, obrazy, książki 1 sprzęty

u chenne, domowe i gospodarskie. Me 
ble będą w piątek pooz. od godziny 10, 
a pomiędzy niemi o godzinie 11 fcrteplan 
mahoniowy w dobrym stanie będący 
i sznetderowska szafa kąplelna, sprze 
dawaneml.

Iłychlewski,
król. kom. aukcyjny.(1201)

Syrop z soku morskiej
sosny,

dra Łagasse z Bordeaux,
przygotowany przez pp. Grin ault i Spółka 
aptekarzy w Paryżu, na ulicy Feuillade 
Nr. 7, posiada dowiedzioną wyższość nad 

tranem rybim.
Według świadectw wielu lekarzy ordy­

nujących w szpitalach paryskich, świadectw 
zamieszczonych w metodzie użycia tego le­
karstwa, jak również na zasadzie licznych 
pochwał kilkunastu akademii medycznyoh, 
syrop ten nierównie pomyślniejsze sprawia 
skuiki w tvch słabi ściaih, gdzie zażywanie 
tranu rybiego dotąd przepisywano. 
Leczy on słabości piersiowe, szkrofuły, lym- 
fatyzm, bladość cery, rozmiękłość ciała, 
apetyt przywraca, czyści krew i odnawia 
cały organizm człowieka, jednóm słowem, 
jest on najsilniejszym ze wszystkich środ­
ków krew oczyszczających, jakie do dziś 
odkryte zostały. Nie utrudza on żołądka, 
jak jodan, potasinm lub jodan żelaza, ale 
nadewszystko nieocenionym jest dla dzieci 
skrofulicznych i cierpiących na gruczoły. 
Słynny doktor Cazenave, ordynujący w szpi­
talu św. Ludwika w Paryżu, zaleca to le­
karstwo .szczególniej w cierpieniach skór­
nych łącznie z pigułkami noszącemi jego 
nazwisko.

Nabyć go można we wszystkich aptekach 
poznańskich. (1232)

GriDiault i Sp. w Paryżu
300 sążni drzewa topolowe­

go po 2 tal. sążeń, tudzież nieco olszy­
ny i sośnłny ma Dom. Radojewo nad
Wartą na sprzedaż (1100)

Dominium Jarognlewloe pod Czempi­
niem, posiada znaczny zapas Reegrassu 
na sprzedaż. (1246)

Rośliny ananasowe, począwszy 
od 2 aż do 6 złp. za sztukę, ma Dom. 
Radojewo wiosną na sprzedaż. (HO.)

Nasiona i środki nawozowe
polecam pod poręczeniem najściślejszej rze­
telności w wykonaniu wszelkich zleceń.

Próby są do przejrzeniu.X A. Hrueger,
(1240) ul. Fryderykowska 31.
Dominium Wiśniewo pod Łeknem ma

na sprzedaż 30 centnarów koni­
czyny czerwonej i 10 centna­
rów blałćj. (¡237)

Dominium Prochy pod Rakoniewicami 
00ma na przedaż 3

knego «lana.
cetnarów pię-

(1119)

16
16

tal.Salvadora 16 tal. Varela 
Florita 16 „ Morenita 
Cinto 12 Rosa Habana 11", „
polecam, obliczając biorącym sztuk 25 ceny 
od tysiąca (1209)jII. IBeymann,

ul. Fryderyk. 33a.

Czekoladę
do gotowania własnego wyrobu w blokach 
funtowych po 12 sgr. oraz wszelkie cze­
kolady «allilowe z fabryki d’Heu- 
reuse w Berlinie poleca cukiernia
Antoniego Pfitznera,

(1248) Poznań, przy Starym Rynku.

Eugeniusza Werner
rękodzielnia wyrobów tapiceryjnych

5 plac Wilhelmowsld 5.
obok handlu przedmiotów artystyczny oh J, Lissnera,

j skład rozpoczętych i gotowych haftów, tudzież wszelkich przyborów dopoleca swój ____  _ „ „„ „
ich wygotowywania. Bogaty skład deseni. Hafty kościelne do roboty ręcznej we­
dług oryginału, mustra jedwabne, złote i srebrne, eleganckie i zawsze świeże wyroby
drewniane, koszyozarskle, brązowe i skórkowe.

Skład wełny do haftów i towarów norymbcrgskich.

Główny skład ŁAIRITZA wyrobów z wełny leśnej przeciw 
pedogrze i romatyzmowi.(835)

Właścicielom ziemskim
poleca się niżej podpisany do wszelkich prac geometrycznych, a mianowicie tech­
nicznych, jnkoto: podziału na szlagi, rozmlerzania płaszczyzn, niwelowania na 
cele budowlowe, melioracyl, drenowania, zakładania łąk itd., tudzież do robie­
nia planów na ogrody 1 parki.

Poznań, 15 marca 1865.
E. Mayer,

król, geometra, ul. Królewska 6/7.[1228]

Szanownym i łaskawym ziomkom przybywającym do Berlina, 
stoję każdego czasu do usług, będąc przekonanym, że przez su­
mienne wypełnienia Ich życzenia, potrafię zaufanie sobie zjednać. 
Prosząc o niczapomnienie mego podpisu, piszę się

z uszanowaniem

P. Rutkowski w Berlinie,
(1238) Engel-Ufer Nr. 6.

Świeżą kukurudzę amerykańską
(koński ząb)

jako i wszelkie nasiona rolnicze i leśne, świeże 
i pewne poleca Handel nasion rolniczych

Ludwika Klin kia.(1242)

Skutki najlepszém są, poleceniem.
Pan Ludwik Hcilborn w Wrooławin.

Wrocław, 11 grudnia 1864.
W załączenia przesyłając Panu 2 tal., upraszam o śpieszne nadesłanie mi 4 

(wielkich) butelek Pańskiego wyskoku miodu koperkowego, który przeciwko duszności 
i mocnemu kaszlowi bardzo dobrze mi skutkował. Z tego to powodu nieomieszkiwam 
wyrazić Panu niniejszem serdecznego podziękowania.

Z wysokim szacunkiem piszę się Pana uniżoną
Elżbieta v. Simonettl, z domu v. Yarendorff.

Fabryka wyskoka miodu koperkowego Lndwika Hcilborn w Wrocławia, ul. 
Bednarska (Btittnerstrasse) Nr. 5. Uznania mogą być przejrzanemi. Cena butelki 
14 sgr., but. >/2 77, sgr.

Skład na miasto Żerków i jego okolicę ma pan
Józef Olszewski w Żerkowie.(1193)

Lubownikom kwiatów i ogrodów, tudzież rolnikom 
leśnikom

przesyłając
1

poleca wielki swój skład nasion rolniczych i ogrodowych, 
swój tegoroczny wykaz nasion (No. 25) bezpłatnie i fianko.

Bukiety itd. układam, jak dotąd, w sposób najgustowniejszy.
Handel nasion i ogrodownictwo artystyczne i handlowe

.i. ¿r&Tiiisa. Henryka Mayer,
Poznań, wiosną 1865. ul. Królewska 15a i 6/7.

kowanych, przesyłając na żądanie l,.K ffs 
tne cenniki, zarządzca lasów G. (K^piii
ner w Soboenthal pod Sagan

_____________________________ (1»? ——

Handel J. Olszewskie»
w Żerkowie

poleca szanownój Publiczności miejsc.-- 
i okolicznej swój obfirie zaopatrzony, 
del kolonialny, jako też zwraca uwa/ 
znaczny zapas wina, rumu, araku, w 
dobór bremeńskich i berlińskich cyg»t 
toniu, oraz świeży transport maksu 
neapol. Herbaty, owoce, bakalie 

Równocześnie zwraca uwagę na |(( 
zapas trufli perygorski a la Serviette 
dzie holend., sardele, węgorz wędtoai 
soś marynowany, łosoś wędzony, tti'J ” 
elbl., stokfisz, piklingi, flondry, Bardi 
rosyjskie z Miced Piles, sardynki try 
skie w oliwie, kawiar astrachański, bu 
francuski, kapary fr. nonpareilles, annu

egzc

u
•»Miami

konserwy i delikatesy ang. Araki, lifc tanei wódki w licznym doborze.
Zarazem zwraca nwarę szanownej! 10

bliczności na nowo założoną
restanraoyą 1 zajazd. (Ib

Polecam łaskawym palaczom mój st 
importowanych cygar, a mianowicie: Magnolia (40) 

nowe żniwo.

P. Rutkowski?'
w Berlinie, I“1

Engel Ufer No. 6.(1239)

aéjpi
inis

Jost
ibiei«~Haniburgshie by dlílli W 

tłUStG) jakości wyborowéj, odebnRCzei

A. Cichowicz, (ui
ul. Berlińska 13, naprz dyrekt. poli-
Dziś odebrał świeżą nadsyłkę węg 

rzy żywych, oraz i nader dużych kai
i szczupaków

Józef Palczewski,

«bin
*00 ty

(i2łł »tac
rarsk

(1244) na Wildzie No. 16, pod Poznani#'«Cl

W Drożdże funtowi^
codziennie świeże, poleca ka bc

A. Cichowicz, jedz
(1247) ul. Beri. 13, naprz. dyrekt pc i oto

»ł

Świeże kuchy lniane J
poleca po cenach zniżonych rafinerya „ oleju _ (1191) Fra

Juliusza WoIiTsohn.
w Poznaniu, ul. Wron. 21.

a ilsk
hal ®o

loe
___Świeże algierskie

fiory i redyzki odebrał

Jakób
(^43)uLWilheln^^napr^^^^^

Świeży olej makowyki

Appel, oi“
aprz. not. Nfyiii * K

tudzież smaczny olej lniany |tZP( 
poleca rafinerya oleju (2190) fj

Juliusza Wolffsohn, R®
w Poznaniu, ul. Wroń.21.

Dóm. Lwówek pod Pd 
wami ma do sprzedaży bo 
tuczników. ft (

tres

Teatr miejski w Poznaniu.
W piątek, dnia 17 marca: „Der 

phet,“ wielka opera w pięciu aktach r- 
Giacomo Meyerbeera. Nowo na 
wprowadzona przez reżysera p. Menicz-K.

Uelltr, dyrettor.(513)

KURS GIEŁDY W BERLINIE, 
dnia 14 marca.

Papiery praskie. I żądano!

Pożycz, dobrow......
— rząd. 1859....
— 50, 52 konw.
— 54, 55, 57,
— 1856................
— prem. 1855......

Obligi dług, skarb
— Marchijs..........

Listy zast. March.
— Prus Wsch....

Pomor..

— W.Ks. Pozn.
— — — (nowe.
— — — (nowe.
— Szląskie............
— gwar. B............
— Prus Zach......

4%
5
4
47,
47,
37,
37:
37,
37,
37,
4
37,
4
4
37, 
4 ' 
37, 
37, 
37, 
4

1297,

102*/, 
1067«! 
987, 

102* 2 
1027,

.'8
907«
877,
853 ,!
94*/,
87
99%

967,
y6
927,

— Poż. naród
Austr. Obi. 250 fl... 
Rosy. 5 poży. Stiegl
— 6 — ..........

Rosy. poż. angiel, 
Poisk. obJigi skarb. 
— Cert. A. 300 zł. 
— Lis. z. n. wR.S. 
— Ob. cztk. 500 z. 

Pieniądze.
Frydrychsdory........
Lujdory.....................
Złota, funt, cel......
Srebra — dito...
Saskie bil. kas........
Niem. banku............
- płat, w Lipsku

Austr. bank............
Polskie bil. bank. 
Disk. bank, od wek.

74%
87%

74%
89%

927«
76
89'

113%'
111
465%
29’%
997.

997,
91 I

Dolno-Szl.-March.. 
Dolno-Szl. kol. pob 
Półn. Fryd.-Wilh... 
Górno-Szl. A. i C.

— Litt. B.... 
Opol-Tarnowic... 
Starogr.-Pozn....

Akcye bank, i kredyt.
~ -1. "

4
4
4
37,
rz-

3'/,

97%
87
81 1 

170 
1517« 

82 ¡ 
97%'

— rent. March....
— Pomor...............
— W. Ks. Pozn. 
— Pr.Ws. iZach.
— Nadreńskie.....
— Saskie...............
— Szląskie............

Papiery logranici. 
Austr. metali..........

93%

98’/s
99%

Aïcye kolei ielaz.
Galie. K. Lndw...
Berlin-Anhalt.......

, Berlin-Hamb............
96%i Beri. -Paczd.-Magd. 

Berl.-Szczecin....
Wrocł.-Freib......

najnow...
Brzeg-Niskie........
Koźlo-Bogumin..

— pierwot

84’/,
947»
98%

98%,
S8%

64%

5
4
4
4
4
4
4
4
47,
47,

92%

19

1007« 
1927,! 
140 
214 i 
133%, 
144 I

64>/a

Beri. Stów, kas.. 
Beri. Tow. hand... 
Gdański bank pry w. 
Dysk. Udział kom 
Gota bank, pry w...
Hanow. dito............
Królew. dito............
Lipsk. Stów. kred. 
Magd. bank. pryw. 
Pomor. bank rycer. 
Pozn. bank. prow. 
Prusk. udz. bank 
Szląsk. Stów. bank.

Akcye
Beri. fab. kol. żel. 
Minerwy Szląskićj.
Concordia................
Magd, assek. ogn.
Oblig. i praw.pierw. 
Berl.-Anhalt............

Berl.-Hamb.

4
4
4
4
4
4
4
4
4
4
4
i’A

129 
i'3%
111

Berl.-Hamb. n. Em. 
Berl.-Pocz.-Mag. A.

— Litt B............
— Litt. C............

Berl.-Szczecin.........
— II. Em............

Koilo-Bogumin........
— III. Em...........

Dolno- Szl.-March...
— konwen...........
— — III. ser.. 

IV. ser.
103% Górn.-Szl. Litt. A.
101 
1007» 
1097,: 
87%' 

102

IO!’/,

4
47,
47,t

4
4
4
4
47,
4
4
V'

4
4
4%
4
37,
4
4

’A

4%

95%,

95'/2
101%,

97
947,

101%,

Listy zast. gal. now. 
z knp. w. austr.

Listy zast. gal. star, 
kup. w mon. kr.

997, Pozn. lis. zast. nowe.
I — nowe................

— Listy Rent.... 
Szląskie list Zast. 

listy zast. A.
nowe...............
Lit B.............
Lit C.............
Listy Rent.... 

: Oblig. prow..
— (Polskie Listy Zast.

nowej Emis... 
Obi. skarb.... 

obi. cząstk. k 500 zł.

97%!

94 ¡ 
91 i 
97%! 
96%;

85»Litt. B.
— Lit. G..
— Lit. D..
— Lit. E...

, — Lit. F..
10072 Starogr.-Pozn 
- j Em.

109,/ (KURS GIEŁDY W WROCŁAWIU, 
dnia 14 marca.

84'/.

93'/,

Papiery 1 pieniądze.
112* 2‘ Dukaty......................Dukaty
33'/4 Frydrychsdory.........

i Lujdory......................
— (Polskie bil. bank...

Aust. banknoty.......
99 Nowa Waluta Aust 

lOP/« Wrocł. obi. miejsk. 
99'/» Poznań, list. zast.

1017,
100%

100%,
99%

767,

96'/«
92%.

ioi%¡

- 76'/, 75':

KURS STOW. KUP. W POZNAŃ ’i 
, Í;“: dnia 15 marca.

95’ Austr. pożycz, nar. 
95%'¡Minerwy akcye. 

i¡Szląski bank.
101%

ICO’/,

__ 96
— —
— —
— —
— —
— —
4
37,

—

110

90%

71
337,

— tow. assek. og.

Akcye Siląsk. kol. żel. 
Freiburg........... ........

— now. Emis.... 
— obi. z praw pier.

Górno Szl.Lit A.iC. 
- Lit. B.............

— obi. z pr. pierw.pierw.
Lit. D.

— .............. Lit E.
Opól. Tarn...............
Koźlo-Bogumin........

obi. z pr. pierw.

4
4
4
%

i'z<

37,
rA

4
47,

96

170%,

967«

84%

144

151

82%
63%,

Pozn. List Zast....
— nowe..................
— nowe..................

Pozn. list Rent......
— akc. bank. prow.
— obi. prow.........
— obligacye pow.
— obi. mel. Obry.
— obligi pow........

— obi. miej. II. Em. 
Prusk. obi. skar....

— poży. skarb....
— dóbr, poży......
— poż. skarb.......

- poż. z prem....
Sz. list Zast............
Zach. Prusk............
Polskie.......................
Górno-szl. akc. k. ż.

— obl.zpr.pier.E. 
Star-Pozn. ak. k. ż. 
Polskie banknoty... 

I Zagraniczne bank.

Redaktor odpowiedzialny i wydawca (w zastępstwie): Szczepan Jaskulski. — Nakładem i czcionkami Ludwika Merzbacha w Poznaniu.
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